Dzień dobry! 
Morze to nie tylko plaże i wypoczynek. To również skomplikowany ekosystem będący miejscem życia wielu roślin i zwierząt. 20 maja obchodzimy Europejski Dzień Morza ustanowiony w 2008 r. przez Radę Unii Europejskiej. 
Morza i oceany to największy obszar Ziemi.

Tak naprawdę nie zdajemy sobie sprawy, co skrywają głębiny. Wiele gatunków morskich wciąż czeka na odkrycie. Równie niezbadana jest podwodna powierzchnia – np. najdłuższe pasmo górskie na świecie. Ten olbrzymi ekosystem ma jednak realny wpływ na nasze życie. Przez działania człowieka to tętniące życiem środowisko może zamienić się w jałową pustynię. Jednocześnie jest to powierzchnia, która ma znaczący wpływ na naszą pogodę, dostęp do tlenu i zasoby pokarmowe. Dziś do takich zagrożonych terytoriów należy też Bałtyk. Wciąż jednak nie jest za późno, aby go ratować. 


Bałtyk stanowi integralną część światowych akwenów, a jednocześnie jest morzem szczególnie wrażliwym. Dlatego działania Fundacji WWF Polska koncentrują się na polskim morzu. Obejmują zarówno ochronę gatunków wodnych, jak i ograniczanie destrukcyjnego wpływu człowieka na morski ekosystem.

Morza i oceany zajmują aż 70% powierzchni Ziemi. Wytwarzają 50% dostępnego tlenu, wywierają decydujący wpływ na naszą pogodę, dostarczają nam pożywienia i są silnie powiązane z naszą gospodarką. Podstawę diety dla prawie miliarda ludzi na świecie stanowią ryby i owoce morza, a ponad 200 milionów osób utrzymuje się z rybołówstwa.

Choć na co dzień nie obcujemy z morzami czy oceanami, mają one na nas odczuwalny wpływ. Woda to niewyczerpany magazyn ciepła. Pochłania i oddaje olbrzymie ilości energii słonecznej. Gdy cykl ten jest zakłócony, może dochodzić do rozmaitych anomalii pogodowych i klimatycznych.

Z powodu zanieczyszczeń, intensywnego ruchu morskiego, przyłowów i przełowienia (czyli nadmiernej, niekontrolowanej eksploatacji łowisk, które sprowadzają populacje poławianych gatunków poniżej poziomu bezpiecznego dla ich odtworzenia), nasze morza i oceany, wraz ze znajdującą się w nich fauną i florą, są obecnie w olbrzymim niebezpieczeństwie.


Z tego względu zachowanie morskich siedlisk i promowanie zrównoważonego rybołówstwa jest ważne zarówno dla ludzi, jak i dla środowiska. Fundacja WWF dba o ochronę bioróżnorodności naszych mórz i oceanów również po to, by zachować ich zasoby dla przyszłych pokoleń.


Obszarem wodnym szczególnie wrażliwym jest Morze Bałtyckie. Na naszych oczach jego bioróżnorodność zamiera. Ochrony wymagają zarówno bytujące tu gatunki (np. foki szare i morświny), jak i cały ekosystem wodny.

Morze Bałtyckie boryka się z wieloma problemami. Jest nie tylko jednym z najmłodszych mórz świata, ale również jednym z najbardziej zatłoczonych. Duży ruch na morzu, eutrofizacja (zakwitanie wód) i zwiększające się obszary pustyń tlenowych, to tylko niektóre z problemów Bałtyku.


Nadmierne połowy są ogólnoświatowym problemem. Niestety to Unia Europejska przoduje w niechlubnych statystykach. Szacuje się, że na każde cztery poławiane w UE stada ryb, trzy są przeławiane, tzn. łowi się w nich więcej ryb, niż wynosi naturalna zdolność danego stada do odtworzenia.


Morze Bałtyckie jest nie tylko miejscem występowania ryb, ale także morskich ssaków. 
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Polacy nie zdają sobie sprawy z tego, że w naszym morzu żyje daleki kuzyn delfina. Morświny są jednym z najmniej znanych ssaków żyjących w Bałtyku. Jako jedyne walenie na stałe zasiedlają jego południowe wody. Obecnie morświny są gatunkiem skrajnie zagrożonym wyginięciem i znajdują się pod ścisłą ochroną.

 
W Bałtyku występują również trzy gatunki fok, będące pod ochroną. Na polskim wybrzeżu mamy coraz więcej ich obserwacji - głównie fok szarych - i trzeba pamiętać, że foki przebywają na plaży, bo chcą odpocząć, a w okresie foczych narodzin urodzić i wykarmić młode.


W przypadku spotkania foki na plaży możemy jej pomóc poprzez odpowiednie zachowanie. Nie podchodźmy do niej i zostawmy ją w spokoju. Powinniśmy też powiadomić niezwłocznie Błękitny Patrol WWF (dzwoniąc pod numer telefonu 795536009) lub Stację Morską w Helu. Jeżeli foka będzie potrzebowała pomocy, wolontariusze WWF dotrą do niej, aby sprawdzić jej stan i zorganizować transport do Stacji Morskiej, gdzie zostanie poddana leczeniu i rehabilitacji.


Można się zastanowić, jak my w codziennym życiu możemy wesprzeć polskie morze. Jeśli myślisz, że nie możesz tego zrobić – mylisz się. Nawet decyzja odnosząca się do tego jaką rybę zjemy na obiad ma znaczenie. Zanim podejmiesz tę decyzję warto sprawdzić, które ryby i owoce morza można jeść, a których lepiej unikać ze względu na to, że zagraża im wyginięcie lub sposób ich połowu jest szkodliwy dla środowiska. W tym celu WWF Polska przygotował specjalny poradnik, w którym najpopularniejsze gatunki ryb kupowane przez polskich konsumentów oznaczone są czerwonym, żółtym albo zielonym światłem. Poradnik dostępny jest na stronie poradnikrybny.wwf.pl. 
Zachęcam do zapoznania się z jego treścią!
